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Sejmik w jednej z najmniejszych 
gmin Zaolzia połączony był z wal-
nym zebraniem Miejscowego Koła 
Polskiego Związku Kulturalno-
Oświatowego. W Domu PZKO pa-
nowała jeszcze świąteczna atmosfera, 
ponieważ spotkanie zainaugurowało 
pasmo piosenek i kolęd w wyko-
naniu dzieci z miejscowej polskiej 
szkoły, ich nauczycielek i rodziców. 
Udział wzięła ponad połowa człon-
ków Koła, skupiającego 48 osób.

Radę Kongresu Polaków repre-
zentował jej wiceprezes Tadeusz 
Wantuła. Przypomniał najważniejsze 
wydarzenia i sprawy, które Rada roz-
wiązywała w kończącej się kadencji. 
– W ubiegłym roku ważną sprawą 
była kwestia „uzdrowienia” kierow-
nictwa Gimnazjum Polskiego, które 
jest naszą najważniejszą placówką 
szkolną. Udało nam się ten zakręt 
pokonać bez strat, bez wielkich skan-
dali – powiedział Wantuła. Mówił 
o działalności politycznej Rady, po-
legającej przede wszystkich na pil-
nowaniu zmian w ustawodawstwie, 
mających wpływ na prawa mniejszo-
ści, o projekcie Zielonej Szkoły nad 
Bałtykiem, o kampanii „Postaw na 
polskość”, poprzedzającej Spis Po-
wszechny. – Wyniki Spisu nie są dla 
nas najlepsze, ale realiści spodziewa-
li się gorszych. Myślę, że kampania 
zrobiła swoje, wielu ludziom pomo-
gła w procesie decyzyjnym – ocenił. 

Wiceprezes przypomniał, że Kon-
gres skupia na dzień dzisiejszy 31 
organizacji. Podkreślił znaczenie 
wyboru odpowiednich delegatów 
gminnych na Zgromadzenie Ogól-
ne. – Delegatom przysługuje bierne i 
czynne prawo wyborcze do przyszłej 
Rady Kongresu, zgłaszanie proble-
mów do dyskusji. Ważne, by nie byli 
to ludzie, którzy tylko zaliczą udział 
w Zgromadzeniu, lecz tacy, którzy 
będą reprezentowali wasze interesy, 
którzy mogą coś wnieść. Im aktyw-
niejsze będzie plenum, tym bogatsze 

będą wyniki całych obrad – przeko-
nywał Wantuła. 

Mieszkańcy Koszarzysk wybra-
li na sejmik dwoje kandydatów (ta 
liczba przysługuje gminom, w któ-
rych mieszka do 400 Polaków): 
prezes MK PZKO Alinę Kożdoń 
oraz Jerzego Sikorę. Sikora będzie 
zarazem – już trzecią kadencję – peł-
nomocnikiem gminnym Kongresu 
Polaków. Rezerwowym delegatem 
został Janusz Klimek. 

W obradach brał udział również 
wójt gminy, František Kufa. Redakcji 
„Głosu Ludu” powiedział, że +ceni 
sobie aktywność MK PZKO, które 
nie tylko urządza własne imprezy, 
ale też bierze czynny udział w im-
prezach organizowanych przez inne 
stowarzyszenia, zwłaszcza „Kolibę”. 

Zarówno zdaniem wójta, jak i przed-
stawicieli polskiej mniejszości, pod 
kierownictwem obecnego dyrektora 
Dalibora Pyszki sprawnie działają 
pod wspólną dyrekcją czeska i polska 
szkoła oraz przedszkole. 

DANUTA CHLUP

JESZCZE 40 GMIN
Sejmiki gminne powinny się odbyć 
w sumie w 41 gminach. Właśnie w 
tych dniach ustalane są terminy. Peł-
nomocnicy gminni Kongresu Pola-
ków powinni zgłaszać ich terminy w 
Kancelarii Kongresu Polaków. Rów-
nież redakcja „Głosu Ludu” prosi o 
dane na ten temat, by móc o termi-
nach poinformować czytelników. Na 
sejmikach wybierani są delegaci na 
Zgromadzenie Ogólne, nowi peł-

nomocnicy gminni KP, omawiane 
są najważniejsze kwestie pod obrady 
Zgromadzenia.

– W Wędryni sejmik odbędzie się 
na początku marca, niezależnie od 
zebrania PZKO, po spotkaniu Klu-
bu Seniora – poinformowała pełno-
mocniczka Wędryni, Marta Roszka. 
– Ja osobiście, jako osoba związana 
ze szkolnictwem – była nauczyciel-
ka i dyrektorka szkoły – za sprawę 
numer jeden, którą należy poruszyć 
na Zgromadzeniu Ogólnym, uwa-
żam polskie szkolnictwo. Byłam też 
dwukrotnie kierowniczką turnusu 
na Zielonej Szkole nad Bałtykiem, 
więc wiem, że to bardzo pożyteczny 
projekt i należałoby się postarać, by 
zdobyć fundusze na jego kontynua-
cję – dodała  (dc)

Pierwsi delegaci wybrani
WYDARZENIE:  Rozpoczęła się kampania sejmikowa przed XI Zgromadzeniem Ogólnym Kongresu Polaków w RC, które odbę-

dzie się w sobotę 28 kwietnia w Czeskim Cieszynie. Pierwszy sejmik gminny odbył się w sobotę w Koszarzyskach. 
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Zbójnicy zamienili 
się w wolontariuszy
| s. 4

Justyna Kowalczyk 
triumfatorką Tour de Ski 
| s. 8

Sztuka 
czepienia
| s. 3

Tadeusz Wantuła (z prawej) mówił o działalności Rady Kongresu Polaków w kończącej się kadencji. Obok prezes MK PZKO 
w Koszarzyskach, Alina Kożdoń. 
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Prokurator wojskowy, płk Mikołaj 
Przybył,

ZDARZYŁO SIĘ
SAMOBÓJCZA PRÓBA 

PROKURATORA
Prokurator wojskowy, płk Mikołaj 
Przybył, postrzelił się wczoraj po kon-
ferencji prasowej, na której odnosił się 
do medialnych zarzutów o złamanie 
prawa w postępowaniu dot. przecieku 
ze śledztwa ws. katastrofy smoleń-
skiej. Prokurator jest w szpitalu, jego 
życiu nie zagraża niebezpieczeństwo.

 Płk Przybył zwołał konferencję 
prasową, na której miał odnieść się do 
zarzutów, że prokuratura wojskowa w 
Poznaniu sześć razy złamała prawo, 
inwigilując dziennikarzy „Rzeczpo-
spolitej” i tvn24.pl w związku z bada-
ną przez nich sprawą odsunięcia od 
śledztwa smoleńskiego prokuratora 
Marka Pasionka. W sobotę „Gazeta 
Wyborcza” podała, powołując się na 
wyniki kontroli, że prokuratura woj-
skowa z Poznania sześć razy złamała 
prawo, żądając by operatorzy sieci 
komórkowych ujawnili jej treść sms-
-ów dziennikarzy oraz prokuratorów 
w tej sprawie. Operatorzy tych danych 
nie udostępnili, powołując się na to, 
że tajemnicę korespondencji można 
uchylić tylko za zgodą sądu, której w 
tej sprawie nie było.

Podczas konferencji prokurator płk 
Mikołaj Przybył odczytał 15-minuto-
we, bardzo emocjonalne oświadczenie 
w sprawie domniemanej inwigilacji, w 
którym bronił prokuratury i mówił, że 
jest szkalowana, a media zostały zma-
nipulowane.  Ciąg dalszy na str. 2

wtorek środa

POGODA

dzień: 2 do 6 0C
noc: 4 do 1 0C
wiatr: 4-8 m/s

dzień: 1 do 5 0C
noc: 1 do -3 0C
wiatr: 2-5 m/s

ALINA KOŻDOŃ
Za najważniejsze uwa-
żam wzajemne współży-
cie nas, Polaków, z Cze-
chami, we wzajemnej 
tolerancji. Bo nie można 
wszystkiego forsować 
siłą, na zasadzie „My 

jesteśmy Polakami i chcemy to, to i to”. Raczej 
powinniśmy stawiać na wzajemną współpracę. 
U nas w Koszarzyskach wychodzimy sobie wza-
jemnie na rękę, ale myślę, że nie we wszystkich 
gminach na Zaolziu tak jest.

JERZY SIKORA
Ważne jest, by ludzie przyznawali się do tego, że 

są Polakami. Kongres 
też powinien dążyć do 
tego wszystkimi możli-
wymi sposobami. Każ-
dy człowiek powinien 
wiedzieć, kim jest, jaka 
jest jego narodowość. 
 (dc)

ANKIETA 
Wybranych w Koszarzyskach delegatów na Zgromadzenie Ogólne Kongresu Polaków spytaliśmy, co uważają za najważniejsze 

sprawy polskiej mniejszości. 
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KRÓTKO

Wiadomo już, jaki los czeka domy spółki CPI 
Byty na Folwarku w Trzyńcu. Martin Stibor, 
dyrektor ds. zarządzania majątkiem, wczoraj po-
informował o tym kierownictwo miasta. Około 
stu dwudziestu osób, których domy będą wybu-
rzone, straci dach nad głową. Stibor zapewnił 
jednak, że spółka ma dosyć wolnych mieszkań, 
do których osoby będą mogły się przeprowadzić.

CPI ma zamiar wyremontować na Folwarku 
domy wielopiętrowe i podłączyć je do kanaliza-
cji, natomiast niższe zabudowania, które są w 

złym stanie i nie odpowiadają współczesnym 
przepisom sanitarnym, zostaną wyburzone. W 
budynkach tych mieszka ok. 100-120 osób. – 
Będziemy im proponowali mieszkania przede 
wszystkim w sąsiednich domach, nie będą się 
więc musieli przeprowadzać daleko – zapewnił 
Stibor. CPI zamierza już w lutym rozpocząć 
rozmowy z lokatorami, ich eksmisja będzie się 
stopniowo odbywała od maja tego roku do mar-
ca roku przyszłego.

– Kierownictwo miasta oraz kierownicy zain-

teresowanych wydziałów Urzędu Miasta będą 
kontaktowali się z przedstawicielami CPI, na-
tomiast spółka CPI będzie przekazywała miastu 
na bieżąco informacje. Warto, by cała ta sprawa 
odbywała się według określonego systemu, by 
nie dochodziło do nieporozumień, braku infor-
macji i zbędnej nerwowości wśród lokatorów. 
Mieszkańcom będzie również pomagał wydział 
spraw socjalnych – zadeklarowała burmistrz 
Trzyńca, Věra Palkovská. 

Stibor powiedział, że w przypadku, gdy lo-

katorzy będą się przeprowadzali w ramach Fol-
warku, między wysokością ich dotychczasowego 
a nowego czynszu nie będzie większych różnic. 
Rzeczniczka spółki CPI Michaela Winklero-
vá przyznała niemniej w rozmowie z „Głosem 
Ludu”, że niewielkie różnice jednak będą. Do-
dała, że lokatorzy będą mogli wybrać sobie rów-
nież wolne mieszkania CPI w innych, „lepszych” 
dzielnicach Trzyńca czy też w Czeskim Cieszy-
nie, pod warunkiem, że zaakceptują czynsz obo-
wiązujący w konkretnych miejscach.  (dc)

Setkę mieszkańców czeka eksmisja 

ŚMIERTELNY CZAD

CIESZYN (wot) – Dwie osoby 
zmarły w wyniku zatrucia tlenkiem 
węglem – poinformowała cieszyń-
ska policja. Do tragedii doszło w 
niedzielę nad ranem w jednym z 
mieszkań przy ulicy Pokoju. Po 
godz. 6.00 dyżurny policji otrzy-
mał wiadomość z pogotowia, że 
w mieszkaniu znajdują się dwie 
nieprzytomne osoby. – Kiedy poli-
cjanci przyjechali na miejsce, lekarz 
stwierdził zgon 43-letniej kobiety 
i 47-letniego mężczyzny. Ciała zo-
stały odnalezione w łazience. Praw-
dopodobną przyczyną ich śmierci 
było zaczadzenie. Z objawami za-
trucia tlenkiem węgla zostało prze-
wiezionych dwoje dzieci zmarłej 
właścicielki mieszkania – czytamy 
na stronie internetowej Komendy 
Powiatowej Policji w Cieszynie.

*    *    *

NIE PŁACILI...

REGION (dc) – W supermarke-
tach zatrzymano w sobotę dwóch 
młodych mężczyzn, którzy starali 
się wynieść towar, nie płacąc go. 
W sobotę po południu 35-letni 
mężczyzna, karany wcześniej za 
kradzieże, starał się w jednym z 
karwińskich sklepów „przemycić” 
na sobie dwie koszule, dżinsy, a pod 
kurtką butelkę wódki. Ofi cjalnie 
kupił tylko dwa wina w kartonie. 
W niedzielę po południu kradzieży 
dopuścił się 32-letni klient sklepu 
w Hawierzowie. W torbie starał się 
przenieść spodnie, na sobie koszu-
lę. Wartość rzeczy, które usiłował 
ukraść, wynosiła 1,2 tys. koron. 
Również sprawca tej kradzieży był 
już wcześniej karany. 

*    *    *

UKRADŁ BRANSOLETKI

CZ. CIESZYN (dc) – Nieznany 
sprawca ukradł w piątek po połu-
dniu ze sklepu przy ul. Głównej 
złote bransoletki wartości 200 tys. 
koron. Wyrwał je z ręki sprzedaw-
czyni, którą wcześniej poprosił o 
pokazanie złotej biżuterii. Sprawcy, 
jeżeli zostanie ujęty, grozi kara po-
zbawienia wolności od roku do lat 
pięciu. 

Od 11 do 28 stycznia w Miejskim Domu Kultury w Kar-
winie zobaczyć można wystawę rzeźb w węglu i grafi cie 
Jarosława Namniestnika, byłego pracownika KWK Ja-
strzębie. Wystawa „Górnicze Pasje”, prezentowana już w 
Galerii Historii Miasta w Jastrzębiu-Zdroju od września 
do grudnia 2011, jest efektem współpracy transgranicz-
nej Miejskiego Ośrodka Kultury w Jastrzębiu-Zdroju i 
Miejskiego Domu Kultury w Karwinie. Wernisaż wysta-
wy odbędzie się 11 stycznia o godzinie 11:00 w Miej-
skim Domu Kultury w Karwinie. Dodatkowe infor-
macje można uzyskać pod nr tel. +48 501 476 574 lub 
(+420)  596  309  000. Projekt został dofi nansowany ze 
środków Unii Europejskiej i budżetu państwa za pośred-
nictwem Euroregionu Śląsk Cieszyński.  (o)

Sztuka ponad granicami

Fragment wystawy w GHM w Jastrzębiu-Zdroju.
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Rekordowa liczba, blisko pół milio-
na osób, odwiedziło w zeszłym roku 
Ostrawski Ogród Zoologiczny. W 
porównaniu z 2010 rokiem jest to o 
170 tysięcy gości więcej.

– W ten sposób ostrawskie zoo 
kwalifi kuje się do najbardziej od-
wiedzanych miejsc turystycznych w 
całej RC – powiedziała rzeczniczka 
ogrodu, Šárka Kalousková. Dodała, 
że rekordowym zainteresowaniem 
cieszyło się również centrum eduka-
cyjne ogrodu, które oferuje szkołom 
ok. 30 programów tematycznych. 
W ub. roku uczestniczyło w nich 
bez mała 7500 dzieci z całego wo-
jewództwa i nie tylko. Rekordowe 
powodzenie zoo wśród mieszkańców 
regionu oraz turystów Kalousková 
przypisuje obok sprzyjającej pogody 
narodzinom słoniątka. Ostrawskie 
zoo stało się tak pierwszym w kra-
ju ogrodem zoologicznym, któremu 
udało się wychować młode słoniąt-
ko. – Mała Rashmi od razu stała się 
pupilem zwiedzających – uzupełnia 
Kalousková. Podobnych sukcesów 
hodowlanych ogród zaliczył w ub. 
roku więcej. Udało mu się wychować 
aż 267 młodych różnych gatunków, 

nieraz będących podobnie jak Rash-
mi ewenementem na skalę całej RC.

Z pozostałych nowinek, które zre-
alizował ostrawski ogród w ramach 

ubiegłego, jubileuszowego 60. roku 
swojej działalności, warto wspo-
mnieć m.in. zmodernizowany pawi-
lon dla hipopotamów, krokodylów 

oraz innych zwierząt afrykańskich, 
w skład którego wchodzi również ol-
brzymie akwarium ryb słodkowod-
nych. (sch)

IZABELA KAPIAS...
– W grudniu ruszyła w TVN-ie już 
trzecia seria „Przepisu na życie”, a 
więc jestem w trakcie nowego cyklu 
nagraniowego – mówi pochodząca 
z Olbrachcic młoda aktorka Izabela 
Kapias, znana Zaolziakom z wielu 
przedstawień Sceny Polskiej Teatru 
Cieszyńskiego. – A na sezon balo-
wy przygotowałam taki „Madonna 
show”, który realizuję z polskimi 
tancerzami break-dance. Ja śpiewam, 
a dwóch chłopaków tańczy... Będzie-
my występować na polskich balach i 
imprezach okolicznościowych. 12 
lutego mam wielki koncert z pio-
senkami Karin Stanek w Łódzkiej 
Filharmonii. Jeżeli ktoś z czytelni-
ków „Głosu Ludu” może przyjechać, 
chętnie go przywitam...

Iza wspomina też, że już na Sylwe-

stra widzowie TVC mogli ją obejrzeć 
w programie poświęconym przejęzy-
czeniom oraz w serialu „Vyprávěj”. 
– W nim pojawię się jeszcze w tym 
roku, w nowej serii. Nie wiem do-
kładnie kiedy, ale warto chyba śledzić. 

Poza tym ponownie jeżdżę do Pragi 
na plan serialu „Ulice”, który nadaje 
TV Nova – informuje pani Izabela.

Planów ma Izabela wiele. – Na ra-
zie nie zdradzam, żeby nie zapeszyć 
– dodaje Izabela Kapias. – Ale mam 
też wiele planów związanych z bala-
mi zaolziańskimi, na których wystę-
puję z kapelą „Forum” swojego ojca, 
Bronisława Kapiasa. Na pewno się 
na balach pojawię i zaśpiewam chęt-
nie dla „Głosu Ludu” – zapewnia Iza.

...I KRYSTIAN SZYNDER
– W ubiegłym roku wydaliśmy płytę 
„Elevating Moments” – mówi gita-
rzysta basowy kapeli Apatheia, a za-
razem student brneńskiej polonisty-
ki, Krystian Szynder. – A teraz ma 
się pojawić drugi teledysk z tej płyty, 
do piosenki „Keep Going On”. Poza 
tym chcielibyśmy zagrać w Polsce, 

po dłuższej przerwie. Ostatnio po-
jawiliśmy się za Olzą na koncertach 
muzyki alternatywnej chyba w 2008 
roku. Apatheia chce też dać kilka 
koncertów, promujących nową płytę, 
na Zaolziu.  (kor)

CO U WAS SŁYCHAĆ?
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Dokończenie ze str. 1
Miało to wynikać z faktu, że proku-
ratura „prowadzi bardzo poważne 
śledztwa związane z przestępczością 
zorganizowaną w Wojsku Polskim”. 

– Zarzuty, że miałem pełną wie-
dzę i podałem przedstawicielom 
mediów informacje nieprawdzi-
we, są całkowicie bezpodstawne i 
kłamliwe. Grożenie mi przez gazety 
odpowiedzialnością dyscyplinarną 
za rzekome wprowadzenie opinii 
publicznej w błąd uważam za jaw-
ne godzenie w zasadę niezależności 
prokuratora i kneblowanie mi ust 
– oświadczył podczas płk Przybył, 
odnosząc się do zarzutów medial-

nych, że prokuratura wojskowa w 
Poznaniu sześć razy złamała prawo, 
badając te przecieki.

Rafał Rogalski i Bartosz Kow-
nacki, pełnomocnicy części rodzin 
ofi ar katastrofy smoleńskiej, odno-
sząc się do próby samobójczej płk. 
Mikołaja Przybyła, mówią, że do 
tragedii doprowadziły naciski prze-
łożonych, w tym naczelnego proku-
ratora wojskowego gen. Krzysztofa 
Parulskiego oraz prokuratora gene-
ralnego Andrzeja Seremeta. W opi-
nii psycholog dr Aleksandry Sarny, 
prokurator strzelając do siebie chciał 
pokazać, że jest doprowadzony do 
ostateczności.  Opr. (kor)

SAMOBÓJCZA PRÓBA PROKURATORA

Rekord rozmiarów słonia

Ostrawskie zoo cieszyło się powodzeniem m.in. dzięki małej Raschmi.
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W piątek, na dzień przed dorocz-
nym Balem Gorolskim, jego or-
ganizatorzy: Zespół Regionalny 
„Górole”, Miejscowe Koło PZKO, 
władze wioski oraz Góralskie Cen-
trum Informacji Turystycznej GO-
TIC, zaprosili miłośników folkloru 
do mosteckiej Drzewiónki „Na Foj-
stwiu” na seminarium popularno-
naukowe. W tym roku było poświę-
cone kobiecym i męskim nakryciom 
głowy górali śląskich.

– Te seminaria mają sens – po-
wiedział nam znany etnograf prof. 
Daniel Kadłubiec, który wspólnie 
z prezesem mosteckiego Koła, An-
drzejem Niedobą, prowadził spot-
kanie. – Poprzedzając Bal Gorolski 
oznaczają, że to nie tylko zabawa, 
ale też przenikanie do świadomości, 
przekazywanie wiedzy. I dlatego ta-

kie seminaria uzupełniają tę zabawę 
o część mentalną, świadomościo-
wą... A nakrycia głowy są niezmier-
nie ważnym elementem stroju, 
bo one pełnią wieloraką funkcję. 
Według nich możemy poznać, czy 
chodzi o pannę, mężatkę, matkę 
z dzieckiem – ale bez ślubu, tzw. 
zowitkę... A więc nakrycia głowy 
funkcjonują jako wyznacznik tożsa-
mości – podkreślił prof. Kadłubiec.

 Z kolei Andrzej Niedoba przy-
pomniał, że co roku organizatorzy 
Balu Gorolskiego chcą prezento-
wać góralską kulturę. – Chodzi o 
to, że nie mamy się czego wstydzić. 
Wprost przeciwnie: mamy się czym 
pochwalić, kulturą naszych przod-
ków. Nie są to seminaria naukowe, 
traktujemy je na pół poważnie, żeby 
wszyscy mogli się dowiedzieć, jak 

żyli nasi przodkowie – stwierdził 
Niedoba.

Podczas piątkowego seminarium 
„Na Fojstwiu” można było poznać 
nie tylko nakrycia głów górali i gó-
ralek, ale też dowiedzieć się o róż-
nych rodzajach czepienia mężatek. 
Wykład na ten temat wygłosiła 
znana polska etnograf Małgorzata 
Kiereś. Urozmaiciła go muzyką ka-
pela „Nowina”.

Jedna z organizatorek, Jadwiga 
Onderek, dodała, że oprócz wysta-
wy poświęconej góralskim nakry-
ciom głowy, można „Na Fojstwiu” 
oglądać w styczniu jeszcze wysta-
wę drzeworytów Jana Wałacha z 
Trójwsi, którą organizuje GO-
TIC przy współpracy z Gminnym 
Ośrodkiem Kultury w Istebnej.
 (kor)

Sztuka czepienia

W Bibliotece Regionalnej Karwina 
na rynku Masaryka oglądać można 
nową wystawę. Swoje prace pokazuje 
tym razem Barbara Tomanek, któ-
ra zajmuje się ciekawą i zapomnianą 
już techniką – enkaustyką. Polega ona 
na stosowaniu farb w spoiwie z wo-
sku pszczelego, czasem z dodatkiem 
olejów schnących dla zwiększenia 
płynności farby. Farby nakładane są 
na podłoże w stanie płynnym, przy 

pomocy podgrzewanych metalowych 
łopatek. Znana była też metoda nano-
szenia farb pędzlami, bardziej wygod-
na w przypadku malowania większych 
obrazów. Stosowano ją w starożytnej 
Grecji oraz w Rzymie. Stosowana była 
także przez innych artystów, np. przez 
Nikiasza, a w późniejszej czasach (I-
-IV wiek n.e.) również przez twórców 
portretów fajumskich w Egipcie. Te 
właśnie portrety stanowią dziś główny 

przykład starożytnego malarstwa en-
kaustycznego, gdyż zachowały się one 
do naszych czasów.

Enkaustykę stosowano zarówno w 
malarstwie sztalugowym (podłożem 
były zwykle tablice drewniane), jak 
i ściennym. Malowidła ścienne wy-
konywano przy użyciu tzw. wosku 
punickiego (wosk pszczeli gotowany 
długo z wodą morską), który łączył 
się na trwałe z wapiennym tynkiem. 
Gotowe malowidło polerowano do 
połysku. Technika enkaustyki jest 
trudna i powolna, daje jednak dobre 
rezultaty: obraz jest trwały, odporny 
na wilgoć, a kolory zyskują blask i 
głębię. Wadą jest mała odporność na 
wyższe temperatury.

Barbara Tomanek technikę enkau-
styki poznała przez przypadek. Jak 
sama przyznaje, bardzo chętnie ma-
luje w wolnych chwilach. Swoje pra-
ce prezentowała już na kilku wysta-
wach, w tym m.in. na Incheba Art w 
Bratysławie. Bogaty jest też wachlarz 
tematów jej prac – od abstrakcyjnych 
kompozcji, przez fantastyczne wizje, 
po pejzaże w różnych porach roku. 
Wystawę można oglądać w godzi-
nach otwarcia biblioteki na rynku 
Masaryka w Karwinie-Frysztacie do 
27 stycznia.  (o)

Enkaustyki Barbary Tomanek

Jedna z prac Barbary Tomanek.
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Dzięki uprzejmości karwińskiej 
parafi i i jej proboszcza ks. Danie-
la Víchy kościół parafi alny pw. 
Podwyższenia Krzyża Świętego w 
Karwinie-Frysztacie rozbrzmiewał 
w sobotę radosnym i chwytającym 
za serce śpiewem chóralnym. Orga-
nizatorem półtoragodzinnego Kon-
certu Świątecznego były karwińskie 
chóry mieszane, darkowska „Lira” 
i rajski „Dźwięk”. Do wspólnego 
kolędowania gospodarze koncertu 
zaprosili jeszcze zaprzyjaźniony z 
nimi Polski Chór Mieszany „Colle-
gium Canticorum”.

O cudzie boskich narodzin nio-
sącym ludziom nadzieję i pokój w 
kilku językach śpiewały kolejno 
trzy chóry. Występ każdego z osob-
na poprzedzał wspólny śpiew chó-
rów pod batutą dyrygentów Anny 
Szawińskiej z „Collegium Cantico-
rum”, Beaty Pilśniak-Hojki z „Liry” 
oraz Tomasza Piwki z „Dźwięku”.

Zabrzmiała tu kolęda francuska 
„Cicho na ziemię”, kolęda S. Ha-
dyny „Święta to biele” i czeska „Už 
nastala noc”.

Darkowska „Lira”, należąca do 
Konfraternii Najstarszych Chó-
rów Śląskiego Związku Chórów i 
Orkiestr (w 2010 roku obchodziła 
100-lecie założenia), zaśpiewała z 
akompaniamentem E. Dziadziowej 
kolędy może mniej znane, ale bar-
dzo urocze, w opracowaniu znanych 
w polskim świecie muzycznym 
kompozytorów: J. Maklakiewicza, 
F. Nowowiejskiego, K. Prosnaka, S. 
Stuligrosza i S. Hadyny.

Wysoki poziom śpiewaczy zapre-
zentował również rajski „Dźwięk”, 
który – po odjeściu z powodu cho-

roby długoletniej swej znakomitej 
dyrygentki prof. Haliny Goniewicz-
-Urbaś z Uniwersytetu Śląskiego 
w Cieszynie – prowadzi od ponad 
dwóch lat Tomasz Piwko, również 
kierownik artystyczny Zrzeszenia 
Śpiewaczo-Muzycznego. Rajski 
chór, którego cechuje też długa (za-
łożony został w 1928 roku) i wieloma 
sukcesami uwieńczona działalność 
– obok kolęd polskich zaśpiewał 
również pieśni czeskie.

Punkt kulminacyjny Koncer-
tu Świątecznego stanowił występ 
PChM „Collegium Canticorum”, 
który w okresie bożonarodzenio-
wym dał już wcześniej dwa wie-
czorowe koncerty: w kościele na 
Niwach w Cz. Cieszynie oraz w 
Muzeum Zbiorów Marii Skalickiej 
w Ustroniu, gdzie chór bywa od 
paru lat częstym gościem. Zespół 
z siedzibą w Cz. Cieszynie, który 
tworzą śpiewacy z całego Zaolzia 
i który już 25 lat rozsławia głośno 
dzięki swoim wysokim walorom 
artystycznym dobre imię polskiego 
zaolziańskiego śpiewactwa chó-
ralnego również w Polsce i innych 
państwach Europy, zaprezentował 
uroczą kolędę ukraińską „Nowa 
radostˇ”, popularny hollywoodzki 
przebój świąteczny „White Christ-
mas”, raźną „Kolędę Góralską” i 
kolędę hiszpańską „Las reyes ma-
gos”, która swym specyfi cznym ryt-
mem rozbawiła licznie zebranych 
we frysztackiej świątyni słuchaczy. 
Na zakończenie zaś zabrzmiała w 
oryginalnym i przepięknym opra-
cowaniu harmonicznym światowa 
„Cicha noc”. 

JÓZEF WIERZGOŃ

Z kolędą 
i sercem

Już po raz 34. odbył się w Mostach 
k. Jabłonkowa tradycyjny Bal Gorol-
ski, który rozpoczął się tuż po Mię-
dzynarodowym Przeglądzie Kapel 
Ludowych oraz Zespołów Folklo-
rystycznych. Różnorodny program 
zapewnił wszystkim miłośnikom 
folkloru niebywałe przeżycia.

Sala Domu PZKO była wypeł-
niona po brzegi, widownię często 
tworzyły całe rodziny. Nawet te naj-
mniejsze dzieci miały na sobie strój 
ludowy. Nie zabrakło również wielo-
letnich fanów tego przedsięwzięcia, 
które od lat mocno wpisuje się w za-
olziański kalendarz imprez. – Przy-

jeżdżamy tu jak do siebie. Pierwszy 
nasz bal przypadł na lata studenckie, 
wspominam te chwile z dużym sen-
tymentem – podkreśliła Stanisława 
Szostak z zespołu „Dziurawiec” z 
Zakopanego. Podczas przeglądu wy-
stąpiły zespoły folklorystyczne oraz 
soliści z Czech, Polski, Słowacji i 
Węgier, które grały również później 
do tańca balowiczom. Oprócz dobrej 
muzyki nie zabrakło także pysznego 
jedzenia i picia. O północy losowa-
no nagrody w loterii, potem wszyscy 
wspólnie bawili się do samego rana. 

Więcej na temat sobotniego wy-
darzenia w sobotnim „GL”.  (maki)

To już tradycja – tłumy 
na Balu Gorolskim
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Na Balu Gorolskim zabawa zawsze jest przednia. Nie inaczej było w nocy z 
soboty na niedzielę.

 

Różne style czepienia zamężnych góralek prezentowała w Drzewiónce „Na Fojstwiu” etnograf Małgorzata Kiereś.
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Po raz pierwszy na Śląsku Cieszyń-
skim zagrała Zbójnicka Orkiestra 
Świątecznej Pomocy. Górale na czele 
z Janem Sztefkiem, wielkim zbój-
nikiem Gromady Górali na Śląsku 
Cieszyńskim, zorganizowali orkie-
strowy sztab w Karczmie Góralskiej 
w Ustroniu. Nie zabrakło góralskiej 
muzyki i jedzenia, całość dopełniły 
licytacje.

– Mimo deszczowej pogody udało 
nam się wylicytować przedmioty za 
1400 złotych. Nie spodziewaliśmy 
się aż takiej kwoty – mówił w nie-
dzielny wieczór wyraźnie zadowolo-
ny Jan Sztefek. – Dużym powodze-
niem cieszyły się na przykład rzeźby 
Zbigniewa Niemca z Ustronia. To 
dowód na to, że klimaty góralskie, 
zbójnickie oraz orkiestrowe mają się 
dobrze.

Pogoda w niedzielę nie dopisała, 
na szczęście nie wystraszyła wszyst-
kich mieszkańców i przyjezdnych. 
Beskidzcy zbójnicy przyciągnęli na 
swoją imprezę muzyką znanych wy-
konawców – rzadko się zdarza, żeby 
w jednym miejscu wystąpiło tyle 
znaczących zespołów, jak Zbyszek 

Wałach i „Wałasi”, „Torka” Kaza Nę-
dzy Urbasia czy Kapela Moniki Wa-
łach – oraz góralską kuchnią. Gości 
częstowano góralską kwaśnicą.

– To taka zbójnicka kwaśnica, jaką 
dawniej podawano na stołach, a więc 
z małą ilością kapusty, ale za to z 
dużą ilością kości baranich i jagnię-
cych. Oczywiście do tego dodaliśmy 
mięso wieprzowe, wszystko na bazie 
naturalnych składników. Zupa jest za 
darmo – zachwalał Wiesław Wrób-
lewski, prezes Beskidzkiego Klubu 
Kulinarnego.

Co ciekawe, była to pierwsza zupa 
przygotowana przez kucharzy sku-
pionych wokół BKK na Wielką Or-
kiestrą Świątecznej Pomocy, ale nie 
pierwsze danie orkiestrowe... 

– Dwa lata temu z okazji Orkiestry 
„wyemigrowaliśmy” aż do Bydgosz-
czy, gdzie przygotowaliśmy ogromną 
patelnię gulaszu zbójnickiego. Roz-
daliśmy wtedy około 1000 porcji, za-
bawa też była przednia – wspominał 
Wróblewski.

Kwaśnica zbójnicka podbiła serca 
publiczności. Najczęściej określana 
była jako rewelacyjna.

– Takiej kwaśnicy jeszcze nie jad-
łam. Ani za kwaśna, ani za słodka, 
taka w sam raz. I jeszcze rozgrzewa 
w ten deszcz – mówiła Krystyna 
Pasierbek, która do Ustronia przyje-
chała aż z Siemianowic Śląskich.

– Nie ma się co dziwić, że smakuje, 
skoro jest na baraninie i wieprzowi-
nie. To pierwsze mięso nadaje zupie 
charakterystyczny smak – podkreśla-
ła Ewa Staniek ze Skoczowa, która 
częstowała kwaśnicą. Jak sama przy-
znała, w domu często podaje taką 
zupę, bo domaga się tego męska 
część rodziny. – Mam znajomych, 
którzy hodują barany. Jak mi pod-
rzucą mięso, to robię kwaśnicę na 
baraninie, zazwyczaj jednak opieram 
się na mięsie wieprzowym – dodała 
skoczowianka.

Już dziś wiadomo, że Zbójnicka 
Orkiestra Świątecznej Pomocy za-
gra także za rok. Jan Sztefek dodaje: 
– Skoro Jurek Owsiak mówi, że Or-
kiestra będzie grać do końca świata 
i jeden dzień dłużej, to nie możemy 
go zawieść.

 
 TOMASZ WOLFF

Jan Sztefek, wielki zbójnik Gromady Górali na Śląsku Cieszyńskim, pomysłodawca 
Zbójnickiej Orkiestry Świątecznej Pomocy.
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Setki urządzeń ze znakiem WOŚP 
– głównie w placówkach medycz-
nych – na co dzień służy dzieciom 
i dorosłym. Jak bardzo są one po-
trzebne najlepiej wiedzą o tym ci, 
którzy z nich korzystają. Anna 
Wajdzik w skoczowskim sztabie 
Wielkiej Orkiestry Świątecznej 
Pomocy zasiada od wielu lat.

– Każdego roku udział w tej ak-
cji napawał mnie ogromną radoś-
cią. W tym roku jednak ta radość 

jest jeszcze większa  – przyznaje 
Anna Wajdzik –  Moja córeczka 
Maja urodziła się sześć tygodni 
przed planowanym terminem po-
rodu. Przez kilka tygodni leżała 
na oddziale neonatologicznym 
w Jastrzębiu-Zdroju. Czerwo-
ne serduszka widać było niemal 
wszędzie. Tam miałam możliwość 
przekonania się, jak intensywnie 
wykorzystywany jest sprzęt WOŚP, 
dlatego zdaję sobie sprawę z tego, 

że gdyby nie on, to wiele dzieci nie 
miałoby szans na przeżycie.

Córeczka pani Ani ma dzisiaj 
sześć miesięcy. Kto wie, czy kie-
dyś to ona nie będzie kwestowała 
na rzecz WOŚP, pomagając in-
nym dzieciom... W tym roku po 
raz pierwszy do akcji włączyła się 
starsza córka pani Ani. Wspiera 
Orkiestrę, bo wie, jak ważna jest 
społeczna ofi arność.   
 (www.ox.pl)

Dzięki WOŚP moja córka żyje

Szkoda, że redakcji „Głosu Ludu” 
nie udało się załatwić formalności, 
żeby Wielka Orkiestra Świątecz-
nej Pomocy mogła po raz pierwszy 
zagrać na Zaolziu. Choć można 
przyjąć, że swego czasu Orkiestra 
już zagrała na naszym terenie. 
We wrześniu 2004 roku za-
prosiłem do nas Jerzego 
Owsiaka. Przyjechał ze 
swoim fi lmem z kolejnej 
edycji Przystanku Wood-
stock. Podczas Cierlickiego 
Lata Filmowego doku-
ment obejrzała festi-
walowa publiczność, 

był także prezentowany w kinie 
Kosmos w Trzyńcu. Tam jego od-
biorcą była młodzież z Gimnazjum 
Polskiego. Sprowadziłem Owsiaka 
na Zaolzie, żeby zasiać roślinkę, 
która nosi piękną nazwę – Wielka 

Orkiestra Świątecznej Po-
mocy. Mam nadzieję, że za 

rok Orkiestra wypali już 
na 100 procent i wszy-
scy zagramy z Jurkiem 

Owsiakiem.  (wot)

Orkiestra kierowana przez Jerzego 
Owsiaka pobiła w niedzielę kolej-
ny rekord. W nocy z niedzieli na 
poniedziałek zadeklarowana kwota 
wynosiła 40,2 mln złotych. Złote 
serduszko zostało sprzedane za 127 
tysięcy złotych, złota karta telefo-
niczna za 65 tysięcy. Portal Onet.
pl, powołując się na Informacyjną 
Agencję Radiową, podał, że Jurek 

Owsiak czuje ogromną dumę. – Jest 
jednak także napięcie. Ma związek 
z tym, że podana suma jest kwotą 
deklarowaną i z ulgą będzie moż-
na odetchnąć, kiedy te pieniądze 
znajdą się już na koncie. Dumę się 
jednak czuje, ponieważ po raz ko-
lejny w ludziach było dużo energii 
– czytamy w Onet.pl.  
 (wot)

40 milionów robi wrażenie

Może za rok się uda
TADEUSZ WANTUŁA, 

wiceprezes Kongresu Polaków w RC

20. FINAŁ WIELKIEJ ORKIESTRY ŚWIĄTECZNEJ POMOCY ZA NAMI

Zbójnicy zamienili się 
w wolontariuszy
Ten tekst miał się zaczynać tak: „W ramach Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy, zorganizo-

wanej po raz pierwszy na Zaolziu, zebraliśmy...”. Zacznie się równie optymistycznie – Orkiestra 

kierowana przez Jerzego Owsiaka kolejny raz pobiła rekord jeżeli chodzi o zebrane pieniądze. Śląsk 

Cieszyński także miał swój udział w końcowym sukcesie.

Anna Wajdzik od kilku lat wspiera Wielką Orkiestrę Świątecznej Pomocy.
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Amatorski zespół teatralny z Mili-
kowa-Centrum znany jest dosko-
nale na całym Zaolziu. W swoim 
czasie wielką furorę robiły wyko-
nywane przez milikowian gwarowe 
sztuki nieżyjącego już Wilhelma 
Przeczka. PZKO-wcy spod Kozu-
bowej grywali też przedstawienia 
Adama Wawrosza czy Władysła-
wa Niedoby, zawsze podczas Świąt 
Wielkanocnych. W czasie ostatniej 
Wielkanocy miłośnicy teatru z Mil-
kowa i okolicznych wiosek zaśmie-
wali się do łez podczas wystawia-
nych przez milikowskich aktorów 
komedii autorstwa nie tylko szefo-
wej zespołu, Haliny Wacławek, ale 
też obecnego dyrektora generalnego 
Huty Trzyniec, Jan Czudka, i jego 
żony Ireny.

– Wszystkim gościom, którzy za-
witali w Wielkanoc 2011 roku, po-
dobały się zarówno moja komedia 
„Tarachmón”, jak też przedstawienie 
„Przeróbka, czyli – Tam dómy szifó-
ner”, Ireny i Jana Czudkowie, które 
miałam tę przyjemność wyreżysero-
wać – powiedziała nam szefowa mil-
kowskiego teatrzyku, a zarazem re-
żyser, Halina Wacławek. – Nic więc 

dziwnego, że kolejny raz sięgnęłam 
po sztukę napisaną przez państwo 
Czudków.

Halina Wacławek zdradziła nam, 
że nowa sztuka autorstwa państwa 
Czudków nazywa się „Aparat”. 
– Mam już ją w domu, czytam ją i 
staram się rozpisać role dla moich 
wiernych aktorów. Próby rozpoczną 
się na początku lutego, a przedsta-
wienie zagramy, jak zwykle, w sobotę 
i niedzielę wielkanocną – zapewnia 
szefowa teatrzyku. – Zagramy tym 
razem tylko sztukę państwa Czud-
ków, bo chodzi o długi tekst, dwu-
aktowy. Jest bardzo zabawny. Porusza 
ponownie temat stosunków między-
ludzkich, jest trochę ekologii. Myślę, 
że będzie się ludziom podobała – do-
daje Halina Wacławek.

– Aktorzy z Milikowa-Centrum 
są świetni i dobrze się dla nich pisze 
– mówi Jan Czudek. – Pisanie sztuk 
teatralnych to dla mnie żadna no-
wość. Jako młody chłopak grywałem 
w kabarecie w Gródku i pisywałem 
dla niego krótkie tekściki. A mili-
kowski zespół jest świetny i potrafi  
moje i mojej żony sztuki zagrać naj-
lepiej – dodał Czudek.  (kor)

„Olza”, zespół reprezentacyjny Zarządu Głów-
nego Polskiego Związku Kulturalno-Oświato-
wego, zakończył rok 2011 Koncertem Świątecz-
nym w trzynieckim Domu Kultury „Trisia”, a 
także występem na Balu Akademickim, organi-
zowanym w dzień św. Szczepana przez studen-
cką Sekcję Akademicką „Jedność” w tych samych 
lokalach przybytku Muz hutniczego miasta.

– W tym roku przygotowaliśmy cały pro-
gram balowy, aż sześć tańców – mówi kierow-
nik artystyczny „Olzy”, Roman Kulhanek. – Je-
den z nich to pokazowy polonez, jest walczyk, a 
przede wszystkim, po długim czasie, mamy faj-
ny „show charlestonowy”. Choreografem pro-
gramu jestem ja, ale przy charlestonie praco-
wała cała grupa „balowa”. To fajny, żywiołowy 
program – podkreśla Kulhanek. „Olzianie” zo-
stali już ze swoim nowym programem karna-
wałowym zaproszeni już na siedem balów. Kul-
hanek spodziewa się, że będzie w tym sezonie 
ich jeszcze więcej. – Zapraszani jesteśmy nie 
tylko na imprezy karnawałowe Miejscowych 
Kół PZKO czy organizowany z okazji 65-lecia 
Związku Bal Reprezentacyjny Zarządu Głów-
nego PZKO, ale też licznych organizacji – pod-
kreśla kierownik artystyczny „Olzy”.

– Zaczynamy się też przygotowywać do roku 
jubileuszowego „Olzy”, który będziemy obcho-
dzić za dwa lata – informuje Kulhanek. – Za-
czynamy się przede wszystkim uczyć nowych 
tańców i zastanawiamy się, jak urządzić jubile-
uszową uroczystość. Oprócz tego zamierzamy 
latem wystąpić na koncertach w ramach Ty-
godnia Kultury Beskidzkiej, a także szykujemy 
wakacyjny zagraniczny wyjazd. Chcielibyśmy 
wyjechać na zaproszenie jednego z zaprzyjaź-
nionych europejskich zespołów, które poznali-
śmy na folklorystycznych festiwalach polonij-
nych w Rzeszowie: do Szwecji („Piastowie” ze 
Sztokholmu”), Belgii („Krakus” z Brukseli) lub 
Wielkiej Brytanii („Karolinka” z Londynu”).

Roman Kulhanek przyznał, że po latach 
pewnego kryzysu „Olza” jest w coraz lepszej 
kondycji.

– Mamy po długim czasie więcej chłopców 
niż dziewczyn; mamy sześciu młodych, ambit-
nych tancerzy. Jest zatem dwanaście pełnych 
par, jest z czym pracować – podkreśla szef ar-
tystyczny „Olzy”. Dodaje, że akompaniuje ze-
społowi wciąż jabłonkowska kapela „Lipka”. – I 
to już piąty rok. Dobrze się z nimi czujemy, są 
świetni – mówi Kulhanek.  (kor)

Choć w niżej położonych partiach 
pogoda przypomina raczej późną je-
sień niż zimę z prawdziwego zdarze-
nia, w kolejnych beskidzkich ośrod-
kach narciarskich ruszyły wyciągi. 
Komu nie przeszkadza mokry śnieg, 
może poszusować również na mniej 
obleganych nartostradach, na przy-
kład w Łomnej Dolnej, które – jak 
widać z ujęć kamer internetowych – 
są prawie puste. 

– Śniegu jest pod dostatkiem, choć 
na razie jest mokry. Czekamy na 
mróz – powiedział wczoraj redakcji 
gestor ośrodka na Severce, Alexandr 
Malyrz. Ośrodek czynny jest co-
dziennie, w soboty i niedziele kur-
suje w dodatku bezpłatny skibus z 
Hawierzowa, z przystankami w Kar-
winie, Czeskim Cieszynie, Trzyńcu, 
Nawsiu, Jabłonkowie i Łomnej. Wy-

jeżdża o godz. 7.10 sprzed hawie-
rzowskiego Urzędu Miasta, po połu-
dniu odwozi narciarzy z powrotem.

Pusty stok i tym samym absolutny 
brak kolejek są w tych dniach atu-
tem również ośrodka „Armáda” w 
Łomnej Dolnej, który w ubiegłym 
sezonie był nieczynny ze względu 
na śmierć ówczesnego gestora. Tego-
roczną nowością jest tam bezpłatny 
wyciąg – wyrwirączka na najmłod-
szych, który jest uzupełnieniem 
głównego orczyka. 

Malyrz przekonuje, że deszcz nie 
powinien zniechęcać mieszkańców 
niżej położonych miejscowości do 
wyjazdu w góry. – Nawet gdy na ni-
zinach pada deszcz, tu są opady śnie-
gu – powiedział redakcji. Tempera-
tura w Łomnej oscylowała wczoraj 
wokół zera.  (dc)

Sporty wodne raczej nie kojarzą się 
z zimą, niemniej wodniacy tradycyj-
nie otwierają sezon tuż po Nowym 
Roku. W ostatnią sobotę odbył się V 
Noworoczny Spływ Kajakowy Olzy, 
którego organizatorem jest Klub 
Wodniacki Posejdon z Wierzniowic. 
Aura była dla wodniaków sprzyjają-
ca, udział w spływie wzięło przeszło 
trzydzieści osób – m.in. z Cieszyna, 
Chałupek, Gorzyc, Orłowej, Ostra-
wy, a nawet Wrocławia. Wodniacy 
pokonali w łódkach odcinek Olzy z 
Wierzniowic do jej ujścia i niewiel-
ki fragment Odry do Zabełkowa. 
Stamtąd wrócili do bazy w Wierz-
niowicach, gdzie czekał na nich bu-
chający żarem piec i ciepły, swojski 
gulasz. – Obejrzeliśmy pokaz slaj-

dów i krótkich fi lmów z organizo-
wanych przez kajakarzy spływów i 
innych wypraw – w tym górskich: 
narciarskich i wspinaczkowych. Z 
wodniakami spotkali się przedsta-
wiciele władz samorządowych z są-
siednich gmin i miasta Bogumina 
– opowiedział naszej gazecie prezes 
Posejdonu, Józef Toboła.

Klub zorganizował w ub. roku 
szkolenia dla początkujących wod-
niaków, w lipcu odbyły się trzy 
tygodniowe obozy wodniackie, w 
czasie weekendów w okresie letnim 
mieszkańcy nadolziańskich gmin 
mieli możliwość korzystania ze 
sprzętu Posejdonu. Tegoroczne pla-
ny stowarzyszenia obejmują prze-
dłużenie odcinka żeglownego tzw. 

Wenecji Śląskiej do Zawady. W 
tym roku będzie również realizowa-
ny przewodnik wodniacki po Olzie 
z Jabłonkowa do ujścia z Odrą oraz 
Odrze od źródeł do Zabełkowa. – 
Na ten cel klub otrzymał dofi nan-
sowanie z programu operacyjnego 
województwa morawsko-śląskiego. 
Razem z innymi klubami wod-
niackimi, które w podobny sposób 
zajmą się opracowaniem Ostrawicy, 
Morawicy i Opawy, wyda pod ko-
niec roku 90-stronicowy przewod-
nik w nakładzie 32 tys. egzemplarzy, 
w tym kilka tys. w języku polskim. 
Będzie on do wglądu, oprócz wersji 
drukowanej, również w wersji elek-
tronicznej – zapowiedział Toboła. 
 (dc)

Znów zagrają sztukę »generalnego«

»Olzianie« otwierają rok programem balowym

Wodniacy otworzyli 
kolejny sezon na Olzie

Deszcz nie powinien 
zrażać narciarzy

Wielkanoc 2011, Milików-Centrum:„Przeróbka, czyli – Tam dómy szifóner” Ireny i Jana Czudków.

„Olza” na grudniowym Koncercie Świątecznym w Trzyńcu.
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TVP 1
6.00 Kawa czy herbata? 8.10 Po-
lityka przy kawie 8.45 Garfi eld i 
przyjaciele 9.15 Domisie 9.45 Dla-
czego? Po co? Jak? 10.00 Gwiezdne 
wojny - Wojny klonów 10.30 Matki, 
żony i kochanki 11.30 Szerokie tory 
12.00 Wiadomości 12.10 Agrobi-
znes 12.30 Apetyt na EURO-pę 
12.45 Dzika Afryka (dok. bryt.) 
13.45 Plebania (s.) 14.15 Klan (s.) 
15.00 Wiadomości 15.25 EURO-
express 15.40 Hotel Pod Żyrafą i 
Nosorożcem 16.30 Moda na sukces 
(s.) 16.50 Rajd Dakar 2012 - kroni-
ka 17.00 Teleexpress 17.25 Plebania 
(s.) 17.55 Klan (s.) 18.35 Jaka to me-
lodia? (teleturniej) 19.05 Miś Fan-
tazy 19.15 Lippy and Messy - Go! 
Go! Go! 19.30 Wiadomości 20.25 
Oko (horror kopr.) 22.15 Kandahar 
0.05 Śpiewanie z Alzheimerem (dok. 
bryt.) 0.45 Notacje. 

TVP 2 
6.10 Biedni milionerzy 7.30 Na 
dobre i na złe (s.) 8.30 Pytanie na 
śniadanie 11.15 Obok nas 12.00 
Podążając za gwiazdą 12.25 Fami-
liada (teleturniej) 13.00 Sąsiedzi 
(s.) 13.25 Barwy szczęścia (s.) 14.00 
Kabaret Potem - Bajki dla potłuczo-
nych 15.00 M jak miłość (s.) 16.00 
Panorama - kraj 16.20 Źródło 17.20 
Jeden z dziesięciu (teleturniej) 18.00 
Panorama 18.50 Licencja na wycho-
wanie (s.) 19.30 Ja, alkoholik 20.05 
Barwy szczęścia (s.) 20.40 M jak 
miłość (s.) 21.45 Magazyn Ekspresu 
Reporterów 22.45 Historia kapitana 
Chesleya Sullenbergera (dok. bryt.) 
23.50 Głęboka woda 0.45 Czwarta 
władza (s.). 

TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 6.15 Info poranek 
7.53 Twoja@sprawa 8.03 Gość po-
ranka 8.42 Info poranek 9.10 Gość 
poranka 9.42 Serwis sportowy 10.10 
Biznes - otwarcie dnia 10.50 Gość 
poranka 12.00 Serwis info 12.20 Bi-
znes 13.00 Serwis info 13.10 Raport 
z Polski 16.00 Rozmowa dnia 16.15 
Biznes 17.00 Klub kolekcjonera 
17.25 TV Katowice zaprasza 17.35 
Kroniki miejskie 17.45 Ekosonda 
18.15 Co, gdzie, kiedy? 18.30 Aktu-
alności 19.25 Warmia i Mazury na 
zimę 20.00 Serwis info 20.10 Minę-
ła 20-ta 21.05 Telekurier 22.15 Stu-
dio Lotto 22.30 Info dziennik 23.15 
Sportowy wieczór 23.30 Bronisław 
Huberman, czyli zjednoczenie Euro-
py i skrzypce 0.22 Rajd Dakar 2012 
0.45 Minęła 20-ta. 

POLSAT 
6.00 Nowy dzień z Polsat News 
7.30 Scooby Doo 8.00 Przygody 
Animków 8.30 Sylwester i Tweety 
na tropie 8.55 Rodzina zastępcza 
(s.) 10.00 Daleko od noszy (s.) 10.30 
Świat według Kiepskich (s.) 11.00 
Malanowski i Partnerzy (s.) 11.30 
Dopóki śmierć nas nie rozłączy (s.) 
12.00 Doktor Oz radzi 13.00 Za-
mieńmy się żonami 14.00 Pierwsza 
miłość (s.) 14.45 Trudne sprawy 
15.50 Wydarzenia 16.15 Interwen-
cja (mag.) 16.30 Malanowski i Part-
nerzy (s.) 17.00 Dlaczego ja? 18.00 
Pierwsza miłość (s.) 18.50 Wyda-
rzenia 19.30 Świat według Kiep-
skich (s.) 20.05 Lekcja przetrwania 
(fi lm USA) 22.25 CSI: Kryminalne 
zagadki Nowego Jorku 23.25 Jedyna 
ocalona (fi lm kanad.) 1.15 Zagadko-
wa noc. 

TVC 1 
5.59 Studio 6 8.30 Zaczarowane 
przedszkole 9.00 101 dalmatyńczy-
ków (s. anim.) 9.30 Córki McLeoda 
(s.) 10.15 Chłopaki w akcji 10.35 

Film o fi lmie „Musimy sobie poma-
gać” 10.55 Podróż po Sycylii 11.20 
Reporterzy TVC 12.00 Południowe 
wiadomości 12.30 Sama w domu 
(mag.) 14.00 Na żywo w Jedynce 
16.30 AZ kwiz 16.55 Everwood (s.) 
17.45 Czarne owce 18.00 Wiado-
mości regionalne 18.25 Taxi 18.54 
Prognoza pogody, wiadomości, sport 
20.00 Musimy sobie pomagać (fi lm) 
22.00 Komicy na piątkę 22.50 Grand 
Maneż Bolka Polívki 0.05 Californi-
cation (s.) 0.35 Tajniacy (s.). 

TVC 2 
6.00 Przygody nauki i techniki 6.25 
Inspiromat 6.35 Port 7.05 Artmix 
8.00 Panorama 8.55 Osobistość w 
Dwójce 9.00 Do pracy 9.30 Opo-
wiadanie o lesie 10.00 Ocean pełen 
przygód 11.00 Naloty na Niemcy 
11.50 Chcesz je? 12.00 Europa dziś 
12.30 Czeska muzyka na Žofínie 
13.05 Nasza wieś 13.20 Żywy obraz 
Gustava Courbeta 13.35 Heydrich 
- ostateczne rozwiązanie 14.00 Kró-
lestwo pustkowi 14.30 Podróżoma-
nia 15.00 Historia latającej twierdzy 
15.40 Bitwa o Midway 16.00 Turcja 
- brama Orientu 16.15 Kobiety Kar-
ty 77 16.35 Sklepienie życia 17.00 
Planeta YÓ 18.15 Zaczarowane 
przedszkole 18.45 Wieczorynka 
18.55 Przerwa 19.25 Historie Alfre-
da Hitchcocka 19.50 Wiadomości w 
j. migowym 20.00 Największe bitwy 
czołgowe (cykl dok.) 20.50 Śladami 
trzeciego ruchu oporu 21.20 Histo-
rie.cs 22.05 Marta(fi lm) 23.25 Q 
(mag.) 23.50 Ogrody świata z Au-
drey Hepburn 0.15 Teatr żyje! 

NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 9.05 Uli-
ca (s.) 10.00 Akademia policyjna II: 
Pierwsze zadanie (fi lm) 11.50 Te-
scoma ze smakiem 12.00 Południo-
we wiadomości 12.35 Świat według 
Bundych (s.) 13.00 Detektyw Monk 
(s.) 13.50 Painkiller Jane (s.) 14.45 
Dowody zbrodni (s.) 15.40 Bez śla-
du (s.) 16.30 Dwóch i pół (s.) 17.00 
Popołudniowe wiadomości, sport, 
pogoda 17.40 Mentalista (s.) 18.35 
Ulica (s.) 19.30 Wiadomości 20.00 
Na ostrzu: Goniąc marzenia (fi lm) 
21.45 Nocne wiadomości 22.15 
Prawo i bezprawie (s.) 23.05 Dyna-
stia Tudorów (s.) 23.50 Skazany na 
śmierć (s.) 0.40 Dowody zbrodni (s.). 

PRIMA 

6.05 Wiadomości 7.25 Magazyn 
kulinarny 8.15 Detektyw Monk (s.) 
9.15 M.A.S.H. (s.) 10.10 Nakryto 
do stołu 10.55 Diagnoza morder-
stwo (s.) 11.45 Babski oddział (s.) 
12.40 Obrońca (s.) 13.35 Renegat 
(s.) 14.25 Pan Złota Rączka (s.) 
14.55 Detektyw Monk (s.) 15.45 
Morderstwa w Midsomer (s.) 17.40 
Fakty Barbory Tachecí 18.00 Na-
kryto do stołu! 18.55 Wiadomości, 
wiadomości kryminalne 19.50 VIP 
wiadomości 20.00 Nie ma dosko-
nałych 21.15 Prywatne dramaty 
22.05 Kości (s.) 23.00 Zabójcze 
umysły (s.) 23.55 Zbrodnie niedo-
skonałe (s.). 

ŚRODA 11 stycznia
 

TVP 1 
6.00 Kawa czy herbata? 8.05 Poli-
tyka przy kawie 8.45 Will i Dewitt 
9.15 Domisie 9.45 I kudłate, i łaciate 
10.00 Gwiezdne wojny - Wojny klo-
nów 10.35 Matki, żony i kochanki 
11.30 Pytając o Boga 12.00 Wiado-
mości 12.10 Agrobiznes 12.30 Ma-
gazyn rolniczy 12.45 Dzika Austra-
lia (dok. bryt.) 13.50 Plebania (s.) 
14.15 Klan (s.) 15.00 Wiadomości 
15.25 EUROexpress 15.40 Hotel 
Pod Żyrafą i Nosorożcem (s.) 16.30 
Moda na sukces (s.) 16.50 Rajd Da-
kar 2012 - kronika 17.00 Teleexpress 
17.25 Naprzeciw wiatrom - Roman 
Paszke 17.30 Plebania (s.) 18.00 
Klan (s.) 18.35 Jaka to melodia? (te-
leturniej) 19.05 To Timmy! 19.15 
Lippy and Messy - Go! Go! Go! 
19.30 Wiadomości 20.25 Ratownicy 
(s.) 21.20 Rezydencja (s.) 22.30 Na 
pierwszym planie 23.05 Zagubieni 
(s.) 0.50 Ślepy strach (fi lm bryt.). 

TVP 2 

5.50 Biedni milionerzy (s. niem.) 
7.25 Na dobre i na złe (s.) 8.30 Py-
tanie na śniadanie 11.15 Obok nas 
11.50 Anna Dymna - spotkajmy się 
12.25 Familiada (teleturniej) 12.55 
Sąsiedzi (s.) 13.25 Barwy szczęś-
cia (s.) 14.00 L jak Laskowik, T jak 
TEY 15.00 M jak miłość (s.) 16.00 
Panorama - kraj 16.30 Gra pozorów 
- historia Sandry Laing (dok. bryt.) 
17.20 Jeden z dziesięciu (teleturniej) 
18.00 Panorama 18.50 Licencja na 
wychowanie (s.) 19.30 Ja, alkoholik 

20.05 Barwy szczęścia (s.) 20.40 Ro-
dzinka.pl (s.) 21.45 Człowiek, który 
wiedział za mało (komedia kopr.) 
23.30 Powrót do życia (s.) 0.20 Dr 
House (s.). 

TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 6.15 Info poranek 
7.30 Serwis info 7.53 Twoja@spra-
wa 8.03 Gość poranka 8.42 Info po-
ranek 9.10 Gość poranka 9.48 Info 
poranek 10.10 Biznes - otwarcie 
dnia 10.21 Info poranek 10.50 Gość 
poranka 12.00 Serwis info 12.20 
Biznes 13.10 Raport z Polski 14.00 
Serwis info 16.00 Rozmowa dnia 
16.15 Biznes 17.00 Polonia tv 17.20 
Niska emisja - wysokie ryzyko 17.25 
TV Katowice zaprasza 17.35 Kroni-
ki miejskie 17.50 Magazyn reporte-
rów TV Katowice 18.15 Co, gdzie, 
kiedy? 18.30 Aktualności 18.50 
Gość Aktualności 19.25 Słownik 
polsko-europejski 20.00 Serwis info 
20.10 Minęła 20-ta 21.05 Telekurier 
21.30 Serwis info 22.30 Info dzien-
nik 23.30 Ludzie z bagien 0.24 Rajd 
Dakar 2012 0.50 Minęła 20-ta. 

POLSAT 
6.00 Nowy dzień z Polsat News 7.30 
Przygody Animków 8.00 Pinky i 
Mózg 8.25 Miś Yogi 8.55 Rodzina 
zastępcza (s.) 10.00 Daleko od noszy 
(s.) 10.30 Świat według Kiepskich 
(s.) 11.00 Malanowski i Partnerzy 
(s.) 11.30 Dopóki śmierć nas nie 
rozłączy (s.) 12.00 Doktor Oz radzi 
13.00 Zamieńmy się żonami 14.00 

Pierwsza miłość (s.) 14.45 Trudne 
sprawy 15.50 Wydarzenia 16.15 In-
terwencja (mag.) 16.30 Malanowski 
i Partnerzy (s.) 17.00 Dlaczego ja? 
18.00 Pierwsza miłość (s.) 18.50 
Wydarzenia 19.30 Świat według 
Kiepskich (s.) 20.35 Nowy (komedia 
USA) 22.15 Zabójczy kurort (horror 
USA) 0.40 Dopóki śmierć nas nie 
rozłączy (s.) 1.10 Zagadkowa noc. 

TVC 1 
5.59 Studio 6 8.30 Zaczarowane 
przedszkole 9.00 101 dalmatyńczy-
ków (s. anim.) 9.30 Córki McLeo-
da (s.) 10.15 Liczenie owiec (fi lm) 
11.30 Kamera na szlaku 12.00 Po-
łudniowe wiadomości 12.30 Sama 
w domu (mag.) 14.00 Na żywo w 
Jedynce 16.30 AZ kwiz 16.55 Ever-
wood (s.) 17.45 Czarne owce 18.00 
Wiadomości regionalne 18.25 Taxi 

18.54 Prognoza pogody, wiadomo-
ści, sport 20.00 List do Ciebie 20.55 
Downton Abbey (s.) 21.45 Rybie 
legendy Jakuba Vágnera 22.10 Prze-
kręt (s.) 23.15 Połowiczny rozpad 
Timofi eja Bierezina (fi lm) 0.50 Wy-
rywkowa kontrola. 

TVC 2 
6.00 Ta nasza kapela 6.25 Śladami 
trzeciego ruchu oporu 6.55 Ekopio-
nierzy 7.15 Niemowlaki za kratkami 
8.00 Panorama 8.55 Osobistość w 
Dwójce 9.00 Sklepienie życia 9.30 
Spostrzeżenia Karla Kyncla 9.35 
Poszukiwania czasu utraconego 9.55 
24 10.50 Inspiromat 11.05 Ten nasz 
czeski charakter 11.30 Piękne stra-
ty 12.10 Gdzie się podziała ta stara 
piosenka 12.50 Wizytówki czeskich 
muzeów i galerii 13.00 Biuro rzeczy 
znalezionych (s.) 14.00 Architektura 
14.25 Raj serca 15.00 Niemowla-
ki za kratkami 15.45 Weteran TV 
16.10 Zauroczeni ruchem 16.30 
Jedno życie z muzą 16.45 O języku 
czeskim 17.00 Planeta YÓ 18.15 
Zaczarowane przedszkole 18.45 
Wieczorynka 18.55 Przerwa 19.25 
Niesamowite historie 19.50 Wiado-
mości w j. migowym 20.00 Powoła-
nie kaskader (dok.) 21.00 Ten nasz 
czeski charakter 21.30 Piękne straty 
22.10 Soul Kitchen (fi lm) 23.45 Sta-
rożytne tatuaże 1.15 Zapomniane 
wyprawy. 

NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 9.05 
Ulica (s.) 10.00 Na ostrzu: Goniąc 
marzenia (fi lm) 11.50 Tescoma ze 
smakiem 12.00 Południowe wia-
domości 12.35 Świat według Bun-
dych (s.) 13.00 Detektyw Monk (s.) 
13.55 Śmietanka (s.) 14.45 Dowo-
dy zbrodni (s.) 15.40 Bez śladu (s.) 
16.30 Dwóch i pół (s.) 17.00 Popo-
łudniowe wiadomości 17.40 Menta-
lista (s.) 18.35 Ulica (s.) 19.30 Wia-
domości 20.00 Drugi oddech (s.) 
21.25 Mentalista (s.) 22.15 Nocne 
wiadomości 22.45 Wykidajło (fi lm) 
0.45 Skazany na śmierć (s.). 

PRIMA 
6.05 Wiadomości 7.25 Magazyn 
kulinarny 8.15 Detektyw Monk (s.) 
9.15 M.A.S.H. (s.) 10.10 Nakryto 
do stołu 10.55 Diagnoza morder-
stwo (s.) 11.45 Babski oddział (s.) 
12.40 Obrońca (s.) 13.35 Renegat 
(s.) 14.25 Pan Złota Rączka (s.) 
14.55 Detektyw Monk (s.) 15.45 
Morderstwa w Midsomer (s.) 17.40 
Fakty Barbory Tachecí 18.00 Na-
kryto do stołu! 18.55 Wiadomości, 
wiadomości kryminalne 19.50 VIP 
wiadomości 20.00 Jak przeżyłem (s.) 
21.00 Top Star magazyn 22.05 Cas-
tle (s.) 22.55 Prawo i porządek: Los 
Angeles (s.) 23.45 Zbrodnie niedo-
skonałe (s.).

OKO
Horror, USA/Kanada 2008
TVP 1, wtorek 10 stycznia 2012, 
godz. 20.25 
Reżyseria: David Moreau, Xavier 
Palud
Wykonawcy: Jessica Alba, Alessan-
dro Nivola Parker Posey, Rade Ser-
bedzija, Fernanda Romero, Rachel 
Ticotin, Obba Babatundé

Niewidoma od wczesnego dzie-
ciństwa skrzypaczka Sydney Wells 
zostaje poddana zabiegowi prze-
szczepu rogówki. Operacja kończy 
się sukcesem. Sydney z pomocą 
doktora Paula Faulknera i starszej 
siostry Helen stopniowo odzysku-
je wzrok. Po raz pierwszy od po-
nad dwudziestu lat może zobaczyć 
kształty i kolory. Lecz jednocześnie 
widzi mroczne postaci i dziwne 
zdarzenia. Aby wyjaśnić zagad-
kę halucynacji, dziewczyna chce 
sprawdzić, od kogo pochodziła ro-
gówka.

LEKCJA PRZETRWANIA
Th riller, USA 1997
Polsat, wtorek 10 stycznia 2012, 
godz. 20.05 
Reżyseria: Lee Tamahori
Wykonawcy: Anthony Hopkins, 
Alec Baldwin, Elle MacPherson, 
Harold Perrineau, L.Q. Jones, Kat-
hleen Wilhoite, David Lindstedt

Miliarder Charles Morse towarzy-
szy żonie, modelce Mickey, oraz 
grupie fotografów kierowanych 
przez Roberta Greena w podró-
ży na Alaskę. Bogacz podejrzewa, 
że jego ukochana i artysta są ko-
chankami. Pewnego dnia Robert 
proponuje Charlesowi wyprawę w 
odległe rejony Alaski. W drodze 
powrotnej ich samolot zderza się ze 
stadem ptaków i rozbija o tafl ę je-
ziora. Charlesowi, Robertowi i jego 
asystentowi, Stephenowi, udaje się 
przeżyć. Wkrótce Stephen ginie, 
a dwaj rywale są zmuszeni współ-
działać, aby przetrwać.

NOWY
Komedia, USA 2002
Polsat, środa 11 stycznia 2012, 
godz. 20.35 
Reżyseria: Ed Decter
Wykonawcy: DJ Qualls, Eliza 
Dushku, Zooey Deschanel, Jerod 
Mixon, Parry Shen, Lyle Lovett, 
Eddie Griffi  n

Dizzy Harrison nie cieszy się w 
szkole szczególną popularnością. 
Gdy trafi a do więzienia, kolega z 
celi uczy go paru rzeczy, które mają 
mu pomóc w zyskaniu sympatii 
rówieśników. Dzięki tym radom 
Dizzy zmienia swój wizerunek i 
pojawia się w nowym ogólniaku 
jako wyluzowany twardziel Gil 
Harris. Szybko zdobywa nowych 
znajomych, a gdy pomaga szkolnej 
drużynie wygrać zawody – tak-
że przychylność pięknej Danielle. 
Problemy zaczynają się, gdy jej były 
chłopak, powodowany zazdrością, 
zaczyna grzebać w przeszłości Gila. 

tabela 
zanieczyszczeń
Stężenie pyłu zawieszonego w 
powietrzu 9. 1. 2012 o godz. 6.00

 PM 10 

Czeski Cieszyn 21
Trzyniec 43
Hawierzów 29
Karwina 22
Bogumin 28
Orłowa 26
Wierzniowice 28

Legenda: Wartości są podane 
w mikrogramach na metr sześ-
cienny. Dopuszczalny limit stęże-
nia pyłu zawieszonego (PM 10) 
wynosi 50 μg/m3. 
Źródło: Czeski Urząd Hydrome-
teorologii w Ostrawie.  (sch)
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CO W TEATRZE
SCENA POLSKA – ORŁOWA: 
Lalka (11, godz. 18.00).

CO W KINACH
KARWINA – Centrum: Hanna 
(10, 11, godz. 20.00); Szybko i wście-
kle 5 (10, 11, godz. 17.45); TRZY-
NIEC – Kosmos: Poupata (10, 11, 
godz. 17.30, 20.00); CIESZYN – 
Piast: Kot w butach (10, 11, godz. 
14.00, 16.00, 18.00, 20.00).

CO NA ANTENIE
POLSKIE WIADOMOŚCI: ČT1 
SM, piątek, wiadomości regionalne 
od godz. 18.00. 
POLSKIE AUDYCJE: Ostrawa 
107,3 MHz i Trzyniec 105,3 MHz; 
po-pt: godz. 19.00, nie: godz.18.30. 

CO W TERENIE
CZ. CIESZYN – Koło Macierzy 
Szkolnej przy Gimnazjum z Pol-
skim Językiem Nauczania zaprasza 
na Tradycyjny Bal w sobotę 21. 1. 
o godz. 19.00 do Ośrodka Kultury 
„Strzelnica” w Cz. Cieszynie. Przed-
sprzedaż biletów (w cenie 300 kc 
miejscówka i kolacja) w Bibliotece 
Miejskiej w Cz. Cieszynie, ul. Hav-
líčka 6 u Ewy Sikory 4.-13. 1. br. w 
godz. otwarcia biblioteki.
KARWINA-RAJ – Klub Seniora 
MK PZKO zaprasza członków na 
spotkanie 10. 1. o godz. 15.30.
ŁYŻBICE-WIEŚ – Zarząd MK 
PZKO zaprasza w piątek 13. 1. o 

godz.16.00 do świetlicy MK PZKO 
na zebranie sprawozdawcze .W pro-
gramie m.in. prelekcja Roberta Jośka 
nt. „Studia w Danii w ramach pro-
gramu Erazmus”.
JABŁONKÓW – Macierz Szkolna 
PSP im. H. Sienkiewicza i Przed-
szkole zapraszają na Bal szkolny 13. 
1. o godz. 19.00 do Domu PZKO. 
Do tańca przygrywa DJ Andrzej 
Macoszek.
MILIKÓW-CENTRUM – MK 
PZKO oraz Macierz szkoły i przed-
szkola zapraszają na Tradycyjny bal, 
który odbędzie sie 14. 1. o godz. 
19.00 w Domu PZKO. Atrakcje ba-
lowe, do tańca przygrywa „Galax”.
PTTS „BŚ” – Zaprasza na wyciecz-
kę Gródek – Filipka, która odbędzie 
się w sobotę 14. 1. Odjazd pociągu z 
Cz. Cieszyna o godz. 7.19 do Gród-
ku. Rejestracja na Filipce do godz. 
11.30, tel. 595 175 284, 604 949 481.

OFERTY
ANTYKI KUPIĘ – meble przed-
wojenne, obrazy, zegary, odznacze-
nia, srebra, militaria, stare zdjęcia, 
pocztówki i wiele innych, tel.: 0048 
605 255 770.  GL-699

ZAPISY
HAWIERZÓW-BŁĘDOWICE 
– PSP zaprasza w dniach 16. 1. i 
17. 1. godz. 13.30-17.00 do zapisów 
do klasy pierwszej. Prosimy przy-
nieść dowód osobisty oraz akt uro-
dzenia dziecka.
TRZYNIEC – Dyrekcja szkoły za-

wiadamia szanownych rodziców, że 
zapisy do szkoły na r. szk. 2012/13 
odbędą się we wszystkich placów-
kach (ul. Dworcowa, ul. Kopernika 
i Oldrzychowice) w dniach 17. 1. i 
18.1. w godz. 13.00-17.00.

WYSTAWY
SZKOŁA PODSTAWOWA AR-
TYSTYCZNA im. B. Smetany w 
Karwinie, Nowa Galeria: zapra-
sza 12. 1. o godz. 17.30 na wystawę 
Grupy Twórczej ATELiER. Czynna 
do 23. 2.
BIBLIOTEKA REGIONALNA, 
Karwina-Frysztat, Rynek Masary-
ka: do 27. 1. wystawa Barbary To-
mankowej pt. „Enkaustika”.
KONGRES POLAKÓW, Cze-
ski Cieszyn: do 3. 2. wystawa pt. 
„Polacy z Zaolzia w parlamentach 
Czechosłowacji, Republiki Czeskiej 
i Polski”. Czynna w dni powszednie 
8.00-15.00. 

MUZEUM ZIEMI CIESZYŃ-
SKIEJ, SALA WYSTAW w Cz. 
Cieszynie, Praska 3/14: do 5. 2. 
wystawa pt. „Czas Bożego Naro-
dzenia”; stała ekspozycja „Obrazki 
z przeszłości Śląska Cieszyńskiego”. 
Czynne: wt-pt: 8.00-16.30.
SALA WYSTAW w Hawie-
rzowie „Musaion”, Robotnicza 14: 

stała ekspozycja pt. „Środki płatnicze 
na Śląsku Cieszyńskim”; do 11. 3. 
wystawa „Miniona sława broni bia-
łej”. Czynne: wt-pt: 9.00-17.00, so: 
9.00-13.00, nie: 13.00-17.00.

SALA WYSTAW w Karwinie, 
Rynek Masaryka: do 4. 3. wystawa 
pt. „Dotknąć przyrody”; stała ekspo-
zycja „Migawki z historii Karwiny”. 
Czynne: wt-pt: 8.00-16.30, so: 9.00-
13.00, nie: 13.00-17.00.

MUZEUM TECHNIKI w 
Pietwałdzie, K muzeu 89: stała eks-
pozycja „Czarodziejski świat tram-
wajów”. Czynna: wt-pt: 8.00-16.30.

SALA WYSTAW w Jabłonko-
wie, Rynek Mariacki 14: 10. 1. o 
godz. 17.00 wernisaż wystawy „Za 
pověstmi těšínského kroje”; wysta-
wa stała „Z przeszłości Jabłonkowa i 
okolicy”. Czynne: wt-pt: 8.00-16.30.

SALA WYSTAW w Orłowej, 
Masaryka 985: do 30. 3. wystawa pt. 
„Znaleziska archeologiczne z okresu 
późnego średniowiecza na Śląsku 
Cieszyńskim”. Czynna: po-pt: 8.00-
16.30.

CO ZA OLZĄ
GALERIA BIELSKA BWA, ul. 3. 
Maja 11, Bielsko-Biała: do 29. 1. 
wystawa pt. „Hommage a Wiktor 

Górka – Plakaty i inne prace ze 
zbiorów Henryka Górki i Dydo Po-
ster Collection”. Czynna codzienne 
w godz. 10.00-18.00.
do 12. 2. wystawa pt. „Czesław 
Wieczorek – Malarstwo”. Czynna 
codziennie w godz. 10.00-18.00.
WIEŻA PIASTOWSKA I RO-
TUNDA św. Mikołaja: czynne co-
dziennie 9.00-17.00. 
KSIĄŻNICA CIESZYŃSKA, ul. 
Mennicza 46, Cieszyn: do 14. 1. 
wystawa pt. „Między Cieszynem a 
Sopotem – życie i działalność Józefa 
Golca”. Czynna: wt-pt: 8.00-18.00, 
so: 9.00-15.00.

Spieszmy się kochać ludzi, tak szybko odchodzą...
W głębokim żalu zawiadamiamy wszystkich krewnych, 
przyjaciół i znajomych, że dnia 7 stycznia 2012 zmar-
ła w wieku 81 lat nasza Kochana Małżonka, Mamusia, 
Teściowa, Babcia, Prababcia, Siostra, Szwagierka, Ku-
zynka i Ciocia 

śp. TEREZIE ĆMIELOWA 

z domu Szkandera, zamieszkała w Boconowicach. Pogrzeb Drogiej 
Zmarłej odbędzie się w środę 11 stycznia 2012 o godz. 9.30 w kościele 
parafi alnym w Jabłonkowie. W smutku pogrążona rodzina.
 GL-012

Dnia 8 stycznia obchodził 80. urodziny

pan JÓZEF KAWULOK

z Łomnej Dolnej. Z okazji zacnego jubileuszu wszystkiego najlepszego, 
dużo zdrowia, szczęścia i pomyślności życzą żona oraz synowie z rodzinami.

RK-011

Chwalcie Pana, wszystkie narody,
wysławiajcie Go, wszystkie ludy,
albowiem łaska Jego jest można nad nami,
a wierność Jego trwa na wieki! Alleluja.     Psalm 117

Dziś, 10 stycznia, obchodzi swoje zacne 90. urodziny nasza Droga Matka, 
Teściowa, Babcia, Prababcia, Ciocia i Krewna

EMILIA PASZOWA

z domu Konderla z Czeskiego Cieszyna. Wiele błogosławieństwa Bożego, 
zdrowia i radości w Panu Jezusie Chrystusie życzą syn i córka z rodzinami.

GL-010

Są w życiu chwile, które w pamięci zostają
i choć czas mija, one nie mijają.

Jutro, 11. 1. 2012, minie 1. rocznica śmierci naszego Ko-
chanego Ojca, Teścia, Dziadka, Pradziadka, Szwagra i 
Wujka

śp. FRANCISZKA ŻYŁY
ze Stonawy. O chwilę wspomnień proszą najbliżsi.  
 RK-002

Mózgi 
w praniu
Błogie trwanie w przyzwyczajeniach i oddawa-
nie się duchowemu lenistwu przez redaktora 
naczelnego „Zwrotu” zostało ostatnio brutal-
nie zaatakowane. O tym bulwersującym fakcie 
dowiadujemy się z jego recenzji „Kalendarza 
Śląskiego 2012” zamieszczonej w grudniowym 
numerze swojego pisma. Mógłbym na to mach-
nąć ręką, w końcu psie prawo dziennikarza, by 
obsmarować kogo trzeba. Przy piątym akapicie 
moja wyrozumiałość zaczęła jednak szwanko-
wać. Cały ten – najdłuższy! – akapit poświęco-
ny jest cyklowi dwunastu zdjęć przedstawiają-
cych młodych, dobrze zbudowanych mężczyzn 
w spodniach góralskich, część z nich w kape-
luszach tejże proweniencji, wyposażonych w 
rekwizyty typu: wiolonczela, kosa, cep. Modele 
pozują bez koszul. Zdjęcia czarno-białe, operu-
jące wyrazistym kontrastem półcieni, bez za-

rzutu pod względem estetyczno-artystycznym. 
Ich autorką jest Halina Sikora, młoda jeszcze, 
choć doświadczona już fotografka ze znaczą-
cym dorobkiem artystycznym. Cykl „kalen-
darzowy” doczekał się samodzielnej wystawy 
zatytułowanej „Koszule w praniu” w galerii 
Czytelni i Kawiarni Literackiej „Noiva”. 

Aliści starego lisa nie oszukasz: czujny redak-
tor nie dał się nabrać na zabawy w sztukę. We 
wspomnianym akapicie nr 5 pisze m.in.: „Za-
sadniczy niepokój budzą zdjęcia rozebranych 
do połowy górali... Obnażanie górali kojarzy 
mi się z oskubywaniem orła z piór... Perfi dny 
pomysł... wymierzony w porządek kulturowy 
społeczności zaolziańskiej... Tu chodzi o nasze 
narodowe świętości! Majsterkowanie przy nich 
jest dowodem albo nieodpowiedzialności, albo 
celowej ich deprecjacji”.

Uff , mocne! Czytając te zdania przypomnia-
ła mi się podobna historyjka sprzed lat trzy-
dziestu. Miejsce akcji: ówczesna redakcja tegoż 
„Zwrotu”. W numerze lutowym redakcyjny 
grafi k zamieścił całostronicowe zdjęcie pnia 
starego drzewa. Zdjęcie bez dwóch zdań arty-
styczne na pierwszy rzut oka. A fi ga z makiem! 

Następnego dnia zjawia się w redakcji czujny 
politruk i jak nie zacznie bluzgać: „Ze Zwycię-

skiego Lutego zachciało wam się żartować, hę? 
Niby że na zdrowym pniu naszego socjalistycz-
nego ustroju lęgną się jakieś liszaje i narośla, co? 
Niby że pień próchnieje i kto wie, jak długo wy-
trzyma? Już ja was dobrze znam, wichrzyciele! 
Ale mnie nie oszukacie, o nie! Dobrze wiem, co 
chcieliście przemycić i w czyim brudnym inte-
resie!”. Déjà vu, jak w pysk strzelił. 

To, że stylistyka recenzji „Kalendarza” utrzy-
mana jest w tonie donosicielskim bynajmniej 
mnie nie dziwi. Nie łudźmy się jednak, że au-
torowi naprawdę leży na sercu nieskazitelność 
etosu góralskiego rozumianego w kategoriach 
nietykalności jego wizerunku. Kaszper wprzęga 
tym razem swoją elokwencję w służbę topornej 
manipulacji. Windowanie stroju góralskiego do 
panteonu rzekomych „świętości narodowych” 
to nic innego, jak tylko bardziej perfi dna forma 
fetyszyzmu. Zdejmowanie zaś koszul na pewno 
nie jest dla górali bardziej uwłaczające, aniżeli 
robienie przez autora recenzji wody z mózgu 
swoim czytelnikom.

MARIAN SIEDLACZEK
prezes Zaolziańskiego 

Towarzystwa Fotografi cznego
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Ogłoszenia do 
»Głosu Ludu« 

przyjmowane są 
w dni powszednie:
W redakcji „Głosu Ludu“ przy 
ul. Komeńskiego 4, Czeski Cieszyn 
w godz. 8.30-15.30 
e-mail: ogloszenia@glosludu.cz

W firmie Hudeczek Servi-
ce, sp. z o.o. - Studio Graficzne, 
Czeski Cieszyn, ul. Strzelnicza 18 
(NA PARTERZE), codziennie w 
godz. od 8-16
e-mail: ad.servis@hudeczek.cz.

W Odd. Literatury Polskiej 
Biblioteki w Karwinie-Frysztacie 
(przy rynku) w po, wt: 8.00-12.30, 
13.00-18.00, czw: 13.00-18.00, 
pt: 8.00-12.30, 13.00.17.00, so 9.00-
12.00. Tel.: 596 312 477 
e-mail: knih-k1pl@rkka.cz

UWAGA
Ogłoszenia do „Kroniki rodzinnej” 
należy przysyłać bądź przynosić 
osobiście do redakcji do godz. 12.00 
dnia poprzedzającego wydanie ga-
zety. W przypadku nekrologów cze-
kamy do godz. 13.30, prosimy jed-
nak wcześniej zgłosić telefonicznie 
fakt zamówienia ogłoszenia.

HYDE PARK
W rubryce tej publikujemy materiały nadesłane przez czytelników, wyrażające ich opinie, poglądy i przekonania. Redakcja zastrzega sobie prawo do dokonywania skrótów.

CZYTAJ NAS!

www.glosludu.cz
Codziennie 

aktualizowany serwis 
o Polakach na Zaolziu
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II LIGA HOKEJA

KARWINA
WSECIN  3:2 (k)

Tercje: 1:0, 1:0, 0:2 – 0:0. Bramki i 
asysty: 19. Valchař (Samiec), 37. Mi-
kšan (Moravec, Javín),  decydujący 
karny Luka – 44. Vítek (O. Hruška, 
P. Hruška), 60. Bajtek (Heš, Zúbek). 

W. MIĘDZYRZECZE
HAWIERZÓW  0:3

Tercje: 0:3, 0:0, 0:0. Bramki i asy-
sty: 9. Daneček (Říčka, Klimša), 13. 
Kraft (Brezani, Pechanec), 20. Ma-
runa (Rimmel, Potočný). 

Lokaty: 1. Karwina 69, 2. Hawie-
rzów 66, 3. Przerów 58 pkt. Jutro: 
Hawierzów – Frydek-Mistek, Poru-
ba – Karwina (18.00).  (jb)

TAKŻE DLA ZAOLZIAKÓW
Już można się zgłaszać do zaplano-
wanego na początek marca 36. Biegu 
Piastów. W Szklarskiej Porębie-Jaku-
szycach wystartuje w tym roku po-
nownie plejada znakomitych biegaczy 
długodystansowych, impreza jednak 
skierowana jest do wszystkich miłoś-
ników biegówek. Bieg Piastów odbę-
dzie się w terminie 2-4 marca. – W 
tym roku ponownie chcemy wystawić 
mocną ekipę z Zaolzia – powiedział 
„Głosowi Ludu” Henryk Cieślar, 
wiceprezes PTTS „Beskid Śląski”. 
Wyjazd zaolziańskich biegaczy orga-
nizuje Władysław Czudek, członek 
komisji sportowej PTTS „Beskid Ślą-
ski”. Zgłoszenia napływają z całego 
świata. Do wczoraj na liście starto-
wej widniało przeszło 4 tys. biegaczy. 
Nie wszyscy oczywiście wystartują w 
głównym biegu na 50 km, ale liczy się 
sama chęć rywalizacji na jednej z naj-
piękniejszych tras biegowych Starego 
Kontynentu. Zgłoszenia Zaolziaków 
należy wysyłać na adres: vladislav.czu-
dek@seznam.cz lub tel. 608 134 187 
do 16 stycznia.   (jb)

Takie emocje gwarantują tylko bie-
gi z udziałem Justyny Kowalczyk! 
Polka po raz trzeci w karierze trium-
fowała w prestiżowym cyklu Tour 
de Ski, deklasując na morderczym 
podbiegu pod Alpe Cermis swoją 
największą rywalkę, Norweżkę Ma-
rit Bjoergen. Kowalczyk walczyła w 
zasadzie tylko z Norweżkami, które 
nastawiły się na zatrzymanie polskiej 
królowej nart. Sztuka ta nie udała się 
ani Bjoergen, ani też Johaug, obie 
musiały bowiem uznać wyższość 
fenomenalnie przygotowanej do se-
zonu Polki. W perspektywie sukcesu 
Justyny Kowalczyk nasuwa się po-
mysł, by zaplanowane na ten rok let-
nie igrzyska olimpijskie w Londynie 
zamienić na zimowe... 

Justyna Kowalczyk jest pierwszą 
zawodniczką w historii Tour de Ski, 
której udało się wygrać trzy edycje z 
rzędu. Plan udało się zrealizować w 
stu procentach. Polka zaatakowała 
na ostrym podbiegu, powiększając 
jeszcze przewagę nad resztą stawki. 
Właśnie biegi pod górkę należą do 
najmocniejszych stron Kowalczyk. 
Największa rywalka, Marit Bjoer-
gen, nie wytrzymała tego tempa i w 
końcówce zrezygnowała. – Miałam 
po prostu wyjść na prowadzenie od 
samego początku podbiegu i pró-
bować narzucić swoje tempo, które 
uważaliśmy, że będzie mocniejsze. 
Nie chcieliśmy dopuścić do fi ni-
szu, bo tego bym nie zniosła – po-

wiedziała polskim dziennikarzom 
szczęśliwa Justyna Kowalczyk. Na 
metę zawodniczki wpadły w stanie 
kompletnego wycieńczenia, oprócz... 
Justyny Kowalczyk, która zachowała 
jeszcze zapas sił nawet na rozmowy 
z prasą. – Moje nogi chyba też nie 
były lepsze. Wprawdzie nie padłam 
na śnieg, jak Marit, ale chyba tylko 
dzięki sile ambicji i dobrym kijkom, 
na których się wsparłam. To był na-
prawdę bardzo ciężki bieg. Może 
wyglądało to tak, że spokojnie od-
biegłam, ale było straszliwie ciężko 
– czytamy w Onet.pl. 

Trener polskiej biegaczki, Alek-
sander Wierietielny, nie krył radości 
na końcowych metrach niedzielne-
go biegu. Wtedy w pełni zdał sobie 
sprawę z tego, że jego podopiecznej 
nikt nie odbierze trzeciego tytułu w 
Tour de Ski. – Kiedy usłyszałem w 
radiu, że Justyna zaczyna odchodzić 
od Bjoergen, a do tego wygląda świe-
żo, wiedziałem, że jest dobrze. Nor-
weżka zaś była zgięta i patrzyła pod 
nogi – powiedział Wierietielny. W 
trakcie męczącego cyklu Tour de Ski 
zawodniczki miały niewiele czasu 
na odnowę biologiczną. Kowalczyk 
pokazała więc, że jest znakomicie 
przygotowana do sezonu. – Justyna 
borykała się tylko z bólem kolana, ale 
wytrzymała do końca. Najważniejsze 
było dla nas, by na tym Tour de Ski 
nie popełnić błędu. Nie chcieliśmy w 
głupi sposób oddać cennych sekund i 

to się udało – skomentował klucz do 
sukcesu Wierietielny. 

Justyna Kowalczyk konsekwentnie 
robiła swoje, nie panikowała. Po siód-
mym etapie Polka traciła do Marit 
Bjoergen siedem sekund, ale wiedzia-
ła, że jeszcze zaliczy 10 km techni-
ką klasyczną – czyli swoją ulubioną 
konkurencję. – W dodatku czułam, 
że ekipa techniczna zrobi maksimum, 
żeby narty same szusowały do celu – 
podkreśliła bohaterka. Duży wkład 
w sukces Justyny Kowalczyk pono-
si zatem także ekipa serwismenów. 
Dobrze nasmarowane narty będą po-
trzebne także w dalszej części sezonu 
Pucharu Świata, w której Polka znów 
walczyć będzie przede wszystkim z 
Norweżką Marit Bjoergen. Trener 
Aleksander Wierietielny podkreślił, 
iż Kowalczyk zależy na jak najlep-
szym wyniku podczas zawodów PŚ w 
Jakuszycach. – Przed polską publicz-
nością Justyna będzie chciała wypaść 
jak najlepiej – stwierdził szkolenio-
wiec. Przystanek Pucharu Świata w 
Szklarskiej Porębie zaplanowany jest 
na 17-18 lutego. Finał sezonu odbę-
dzie się 18. 3.  w Falun. 

JANUSZ BITTMARJustyna Kowalczyk na mecie ostatniego etapu Tour de Ski. 

Kowalczyk triumfatorką Tour de Ski

TIPSPORT EKSTRALIGA
Trwa czarna seria trzynieckich ho-
keistów, którzy w niedzielę przegrali 
u siebie 1:3 z Pardubicami. Stalow-
nicy szukają sposobu na wyjście z 
impasu od dziewięciu kolejek. Pod-
beskidzki ekspres złapał zadyszkę 
6 grudnia, a generalny remont trwa 
ciut za długo. Od wygranej z Kome-
tą Brno (4. 12.) trzyńczanie zdobyli 
tylko cztery punkty, nie licząc prze-
granej walkowerem z Pilznem. Jeśli 
tak dalej pójdzie, to Stalownicy będą 
mieli spore kłopoty z przebiciem się 
do fazy playoff s, tym bardziej, że te-
goroczna Tipsport Ekstraliga jest 
bardzo wyrównana. Niektórzy kibice 
proponują radykalne kroki – wymia-
nę trenerów, redakcja „Głosu Ludu” 
apeluje jednak o rozsądek. Od strze-
lania goli są hokeiści, a nie trenerzy. 
Trzyńczanie w meczu z Pardubicami 
zmarnowali z tuzin dogodnych sytu-
acji do podwyższenia rezultatu, prze-

grywając po dobrych wrażeniach ar-
tystycznych. – Nie możemy się bawić 
w łyżwiarzy fi gurowych. Tu trzeba 
zdobywać punkty i strzelać bramki 
– krótko, ale dosadnie skomentował 
niedzielne zawody Lukáš Bolf, zdo-
bywca jedynej bramki dla Trzyńca. 
W najbliższej kolejce trzyńczanie 
zagrają na wyjeździe z Karlowymi 
Warami. W piątek trzynastego...

TRZYNIEC
PARDUBICE  1:3

Tercje: 1:0, 0:0, 0:3. Bramki i asysty: 
5. Bolf (Bonk, Orsava) – 48. Somík 
(T. Zohorna, Benák), 59. Starý (Ko-
ukal, I. Kolář), 60. I. Kolář (Koukal, 
Sičák). Sędziowali: Šindler, Šír – 
Bejček, Charvát. Widzów: 2651. 
Trzyniec: Hamerlík – Zíb, Bolf, 
Lojek, Kania, Richter, Hudec, od 
25. Cartelli – Orsava, Bonk, Varaďa 
– Klimenta, Květoň, Hořava – Kohn, 
Polanský, Hrňa – McGregor, Mičul-

ka, Rufer.
Václav Varaďa nie tak wyobra-

żał sobie powrót na lodowisku po 
przewlekłej kontuzji. – Oddaliśmy 
Pardubicom trzy punkty w prezencie 
– stwierdził rozczarowany napastnik, 
który pojawił się w meczu obok Or-
savy i Bonka. Ta formacja należała 
do najlepszych w trzynieckim ze-
spole. Bonk wypracował pierwszego 
gola dla Bolfa, który w przewadze 
liczebnej już w 5. minucie zapewnił 
gospodarzom prowadzenie. Hokej w 
wykonaniu Stalowników robił wra-
żenie. Zespół Pavla Marka i Břetisla-
va Kopřivy grał agresywnie, przery-
wając akcje Pardubic już w środkowej 
strefi e lodowiska. Gdyby gospodarze 
dołączyli w tych fazach meczu kolej-
ne gole, nie byłoby nerwówki, która 
udzieliła się Stalownikom w trzeciej 
odsłonie. Błędy, niedokładne zagra-
nia, to wszystko przełożyło się na 
słabą ostatnią tercję w wykonaniu 

mistrza RC. Goście wyczuli szansę 
po wyrównującej bramce z kija So-
míka. Ten strzał był do obrony, po-
dobnie jak uderzenie Starego z 59. 
minuty, po którym goście prowadzili 
2:1. Bramkarzowi Peterowi Hamer-
líkowi daleko do formy z ubiegłego 
sezonu, kiedy to był jednym z oj-
ców złotego medalu. Przy golu na 
1:2 błąd popełnił też obrońca Bolf, 
któremu skozłował krążek z kija, w 
związku z czym Starý miał ułatwio-
ne zadanie. Dzieła zniszczenia doko-
nał Kolář, trafi ając do pustej bramki 
podczas power play Trzyńca. 

Trener przegranej drużyny, Pa-
vel Marek, z trudem szukał słów na 
pomeczowej konferencji prasowej. – 
Mecz układał się pomyślnie do wy-
równującej bramki Pardubic. Szkoda, 
że nie dołączyliśmy drugiego gola 
w okresie, kiedy goście grali w lek-
kim kryzysie. Wyłapał nas świetny 
Růžička – podkreślił Marek. 

W innych meczach 36. kolejki: 
Zlin – Witkowice 2:0, Sparta – Ml. 
Bolesław 2:0, Slavia – K. Brno 6:2, 
Cz. Budziejowice – K. Wary 4:2, 
Kladno – Pilzno 2:7, Litwinów – Li-
berec 0:2.

JANUSZ BITTMAR

TABELA
1. Sparta 37 75 114:77
2. Pilzno 36 72 120:91
3. Pardubice 37 66 125:87
4. Cz. Budziej. 35 65 99:82
5. Liberec 37 61 92:88
6. Zlin 37 60 79:89
7. Trzyniec 37 52 105:100
8. Witkowice 35 50 94:95
9. Kladno 36 49 91:101
10. Litwinów 37 48 96:118
11. Brno 35 46 90:93
12. Slavia 37 42 90:119
13. K. Wary 37 41 99:116
14. Ml. Bolesław 37 38 80:118
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W poszukiwaniu cudownego eliksiru

Václav Varaďa nie tak wyobrażał sobie powrót do gry po kontuzji.

KLASYFIKACJA 
TOUR DE SKI

1. Justyna Kowalczyk (Polska) 
2:52,45, 2. Marit Bjoergen (Nor-
wegia) +28,2, 3. Th erese Johaug 
(Norwegia) +3,57,8.
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